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KURYER LITEWSKI.
W W iln ie w  P ią tek  dnia 2 5 C zerw ca v. s i853 fioku.

W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .
S a n k t-P e tersb u rg  dn ia  i5  czerwca.

TJkaZ R ządzącem u  Senatow i.
Po przedstawieniu Wileńskiego Wojennego 

Gu bernatora ,  Sprawującego obowiązki Jene ra ł -  
Gubernatora  Grodzieńskiego i Białostockiego, Je -  
nerał -Adjutanta Xiążęcia D othorukow a, o wyje­
dnaniu ułaskawienia dla 43ch należących do By­
łego powstania osób, P. Minister  spraw we wn ę­
t rznych wnosił przedstawienie do Komitetu spraw 
0  guŁerniach, od Polski  powróconych.  Mając na ba­
czeniu, że osoby te wciągnione b y ły  gwał townie 
^o bandy Polskich  rokoszan;  że Grodzieńska o 
Rokoszanach Kommissya nie w y k ry ła  żadnych w ia ­
domości, k tóreby przekonywały  czynne ich uczę- 
•tnictwo w by łych  polskich nieporządkach; i że 
0nh uczuwszy swoje przestępstwo,  przysłali  zza 
granicy prośby o ułaskaw ieriie, a ośmiu z nich, nie 
doczekawszy się nawet  rozwiązania na te prośby, 
sami powrócili  do oyczyzny; lenie P .Ministe i  spraw 
w ewnętrzych podawał  oświadczyć wszystkim tym  
Csobom N a v in i łnśc i wsze przebaczenie, z powrotem 
do mieysc dnwnieyszego swego zamieszkania.Ponie­
waż zaś z l iczby pomienionych 43ch l u d z i , od- 
s tawny Porucznik  Wołyńskiego  Ułańskiego pół- 
k u  Ludwik K o za rin o , znayduiąc się w  Rossyy- 
skiey słuibie,  i nosząc imie Rossyyskiego Oficera,  
przyłączył  się do bandy rokoszan,  i przez to pod- 
wóynie złamał przysięgę wiernego poddanego, 
przeto go nic przyymować do żadney służby P ań­
stwa ; do uczęstnictwa zaś wyborów Dworzań- 
s k i c h , ani jego,  ani innych 42ch,  chociaż i  0 - 
t rzymujących przebaczenie, do poźnieyszey u w a ­
gi, nie dopuszczać. Komitet  do spraw o guberniach,  
od Polski powróconych , znajdując  , że w ym ie ­
nione przez Xięcia  D othorukow a  43 osoby, k tó­
r y c h  cała w i n a ,  podług zebranych na mieyscu 
wiadomości, zawiera się w przeyściu z rokoszana­
mi  z a g r a n i c ę ,  i ^ k tórych liczby 8 in powróciły 
nawet  już do R o s s y i , na osnowie wydanych po­
s tanow ień ,  powinni  bydź policzeni do 3go rzędu,  
i, stosownie do tego, mogą cieszyć się przebacze­
niem , przez dziennik ldgo kwietnia i833 roku 
postanowił  : na darowanie przebaczenia 45em
osobom, które się zagranicę oddaliły,  w osobnym 
Spisie (poniżey tego) wymienionym,  z przy wróce­
niem ich do mieysc dawnieyszego zamieszkania i 
z tern ograniczeniem,  jakie podane jest przez P .  
Minist ra spraw wewnętrznych ,  względnie dopu­
szczenia ich do s łużby Państw a i wyborów Dwo- 
rzariskich, wyjednać Naymiłościwsze J e g o  C e s a r ­
s k i e ?  Mośr.i zezwolenie. Takow e postanowienie K o ­
mitetu do spraw o guberniach,  od Polski  powroco- 
nych,  C e s a r z  J e g o m o ś ć  N a y w y ż e y  utwierdzić

J L is ta  osób, naleŁących do byłego po w sta ­
n ia , które  o tr zy m a ły  N a y m i ł o ś c i w s z e  p r z e ­
baczenie : . .

i .  Stanisław R adow icki (w Dreźnie, ,  2 . \  ran- 
ciszek K o łą ta y , 5 . Adam S traw ińsk i, 4. Adam J  
PPyganow ski, 5. Romuald  W  Ubek, 6 . Ju l ian  So- i 
kolow ski, rj. Ju l ian (Jkołow  lub O koi ko, o. W ł a ­
dysław C ytow icz, 9 . X a w e r y  R ew iński, 1 0 . Pan te-  
leon Sw ietlicki, 1 1 . Romuald  Sw ietlicki, 1 2 . F erdy­
nand P rotasew icz, i3. W in ce n ty  D m uchowski, , 4 . 
Maciey M a tu se w ic z , i5. Franciszek Szebanski,
1 6 . Xaw ery  T u rsk i , 1 7 . Fe l ix  M a r k o w s k i,1 8 . F e ­
l ix  N ow icki, 1 9 . F e l i x  P o n ik fick i, 2 0 . Michał  K u ­
likowski, 21 . Józe f  K ulw icz , 2 2 . Maciey L ew ińsk i, 
a 3, A lexander  Leonow icz, 24. Antoni Ł ukaszew icz, 
25 . Franciszek G łow acki, 2 6 . Leopold Jabłoński, 
3 7 ! L u d w ik  P iotrow icz, a8 . Konstanty  P decki, 3 9 .

X a w e r y  K uniew icz, 5o. Franciszek P o łu b iń sk i, 3i.  
Ju l i an  R i o ł t , § 2 . Antoni  JJom brow ski, 33. F e l ix  
G órski, 54 Michał  Jeziersk i, 35. Antoni kp iktoro -  
wicz, 56. Alex ander  Ż yro m sk i,  8 7 . A lex a n d e r  S ie -  
klucki, 38. Jakób P io trow icz, 6 9 . J an  t t  asilew ski, 
4o. Mikołay Jodko, 4i .  Jan  t f  u tczacki, 42. Alexan­
der  Tobartow ski, 43. L u d w i k  K o za ryn o . {Gaz. 
S t.  Ptb.)

B rze śó  L ite w sk i d. m a ja .
D. 25 przybył  tu z W ars zaw y  Głównodo* 

wodzący czynną Armiją Feldmarszałek  Xżę W a r ­
szawski i spotykany był  przez znacznieyszych 
W o y sk o w y c h  i Cywi lnych Urzędników i nazajutrz 
oglądał warownie i okolice mias ta ,  a tegoż dnia 
wy jecha ł  na  powrót  do Wa rsza wy.  {T yg . P etb .)

M i a s t o  w o l s e  K r a k o w .
S en a t R ządzący  PPolncgo, N iepodległego  

i  ściśle N eu tra lnego  M ia s ta  K rakow a  i jego  O- 
kręgu .

Kommissya,  przez t rzy  Nayjaśnieysze D w or y,  
do reorganizacyi kra ju YVolnego Miasta K rakow a  
i  jego okręgu zes łana ,  czyniąc kroki przygoto­
wawcze do wprowadzenia w niezwłoczne w y k o ­
nanie nowey ustawy ko n s ty tu cy y n ey , jak skoro 
takowa zatwierdzenie NN. Dworów uzyska; wfe- 
zwała Senat Rządzący do przygotowania listy kan­
dydatów na urzędy W o y lo w sk ie ,  mających bydź 
przez Senat przynaymniey w liczbie 3eh do każdey 
gminy zgromadzeniom obioiczym do wyboru p rzed­
s tawionymi,  i wskazała tak  kw a l i f i k a c j e ,  w k tó re  
kandydaci  na posady wspornnione podający się 
Opatrzonymi bydź powinni,  jak obowiązki  do urzę­
du Woy tów  gm inny ch  przywiązane.  Co do p ie r -• 
w szy c h : Zgłaszający się kandydat  winien bydź 
Chrześcianinem, mieć lat  24 skońozonych, uk oń­
czyć nauki w 4ch klassach instytutów publ iczney 
edukacyi  , bądź w K rakow ie, bądź w Państwach 
ber łom NN.  Pro tek to ró w  podległych.  Od udowo­
dnienia jednak czego uwolnionymi są wszyscy ci, 
którzy już urząd W o y t a  sprawowali  , albo pia­
stowali jaki wyższy urząd, bądź w K rakow ie, bądź 
w Państwach jednego z 3ch Protegujących M o ­
na rchów.— Co do ostatnich '. Obowiązkami , k tór e  
do posady W o y ta  na przyszłość przywiązanemi  
bydź mają, są : wykonywać rozkazy Rządu,  spr a­
wować mieyscową w gminie pol icyą,wedle in s t ruk-  
cyi  od Senatu przepisać się mającey. Mający prze­
to chęć ubiegania się o otrzymanie^ posad W o y -  
towskich,  tak w mieście K rakow ie, jak i w O k rę ­
gu, winni  będą niezwłocznie zgłosić się do Senatu  
Rządzącego, przy dołączeniu do svrych podań do­
wodów , usprawiedl iwiających posiadanie w yżey  
wymienionych kwali fikacyi  i wyszczególnieniu,  do  
któ rych  gmin za kandydatów życzą sobie bydź 
podanymi.  Prezes Senatu PPielogłowski, {Gaz. 
PRarszaw ska.)

N 1 e m c r .
S tu ttg a r t  dn ia  i 5  czerwca. 

Cesarsko-Austryacki  Poseł  przy dworze Fran- 
ouzkim, Hr .Appony pr zyby ł  tu wczoray w wieczór  
i wkrótce  wyjechał  w dalszą podróż do W ied n ia .

M on ach iu m  d. 13 cze rw ca .
W  upłynioną niedzielę w wieczór,  p r z y b y t  

tu  zawierzyteln iony pr zy  naszym Dworze  Cesar- 
sko-Rossyyski Poseł ,  Xią£ę Gagarin.

— D n ia  —
Wyjecha ło  ztąd  wielu  odznaczających się 

młodych prawników do Naupl ii ,  dokąd powoła­
ni  zostali przez Umleyszą Rejencyą;  pomiędzy te-



mi znayduje się doktor  filozofii Pan Feder .  Za 
nimi  pośpieszą w k ró tc e  uczeni  na urzędników le­
śnych i innych gałęzi administ racyi  kraiowey.  
(G a i. Codz. W a r .)

R z e c z y  N i d e r l a n d z k i e .
H a g a  dm ą i 3 czerwca.

Xięzna Pruska  A lb rech t , powróciładziś  przed 
południem z L oo  do tuteyszey stolicy. Po połu­
dniu  przybyl i  tam także oboje Królewstwo.

— U n ia  17 __
Minister  spraw wewnęt rznych  zamknie j u ­

t r o  w imieniu Króla obecne zwyczayne zgroma­
dzenie stanów jeneralnych.

B r u x e lla  dn ia  i 3 czerwca.
"VViełką sprawiają obawę wiadomości, p rz y ­

byłe  z M a stry c h tu ,  podług któ rych  Rząd Hol len-  
derski  zakazał  wprowadzania  wszelkich p ro d u ­
któw Belgiyskich do Hol landyi ,  czy lądemrczy mo­
rzem; co bardzo zrnnieyszy korzyści osiągnioney 
Wolney żeglugi na M ozie.

— U n ia  i 5 —
Zaczynają uważać milczenie pism ministe- 

ry a ln ych  za potwierdzenie w ie ś c i , rozszerzoney 
przez  Jo u rn a l du C om m erce , jakoby Baron S ta s-  
sart, dotychczasowy Prezes  Senatu, żądał  pow ró ­
cić znowu do Francyi .

— U nia 17 —
Obręby twierdz L ilio  i L ie /ken sh o ek  Zosta­

ły ,  po wzajemney umow ie, przez pale na groblach  
Oznaczone. (G az. W a r .)

W czora y  rozpuszczono gw a rd y e  mieyskie 
p ro w in c y i  Henegau i Leodyum , 1. urlopami  na 
czas nieograniczony. Ju t ro  rozeydą się gwardye 
z Lowanium.

K ró l  od pra w i ł  wczoray przegląd 'wszyst­
k i c h  woysk tuteyszey załogi.

W  A ntwerp i i  zjawiła się w tych dniach gryp- 
pa,  i jak wszędzie,  tak  i u nas, wiele ludzi zapa­
da  na nią.  (G az, Codz, W a r .)

W  Ł O C H  Y.
F lorencya  dnia  11 czerw ca.

R u r y e r  wysłany dnia 7 fc. m. po południu  
z N e a p o lu , przywiózł  nam pocieszającą w iado­
mość, że zrana tegoż dnia,  w tameczney kapl i cy  
nadworney,  odprawił  się ślub naszego Wielkiego 
X ięc ia  z Xię£ną M a ry ą  A nton iną . Nowożeńcy 
wszystko przygotowali  dla udania się następnego 
dnia do L ivo rn y . Na obchodzenie swego zaślu­
bienia , W i e l k i  Xiążę  rozporządzi ł ,  aby z jego 
ska rbu  udzielono 5oo ubogim pannom W i e l k i e ­
go Xięztwa,  od 18 do 25 lat mającym, w ypraw y, 
a  to dla 207 po 20 skudow, a dla 353 po i 5 skudow, 
mają także bezpłatnie rozdzielić między tu tey -  
szych ubogich chleb i wino. Z tego samego po­
w o d u  W .  Xiążę  uwolni ł  wszystkich ,  za inniey- 
sze pol icyyne przes tęps twa uwięzionych. (G az. 
W a r )   __

T  u r  c Y A.
K onstan tynopo l dnia  28 m aja .

Urzędowa  wiadomość,  o odwrótnem porusze­
n iu  Egipcyan,  nadeszła w czoray z południa.  Reis- 
E ffend i  udziel ił  takową niezwłocznie posłom za­
granicznych mocarstw,  a H r .  O r ł ów  pośpieszył 
na nowo oświadczyć Porcie,  l e ,  skoro ot rzyma 
przekonanie o istotnym odwrocie Arabów,  na tych ­
mias t  cofnie posi łkowy korpus rossyyski; lecz nay- 
przód musi sobie sam znaleźć to zapewnienie.  Dla 
tego wysłano rossyyskiego oficera od jeneralnego 
Sztabu do Koniah,  aby o zarządzeniach Ibrahi -  
m a  donosił,  i aby się tym sposobem przekonywano,  
Czyli szczerze zamyśla uskutecznić swóy odwrót ,  
albo czy też może tylko udaje odwrotne porusze­
n i e ,  d la  podania s tronnictwu swojemu pozoru do 
żądania ustąpienia woysk rossyyskich posiłkowych.  
Ł a tw o b y  mogło bydz', że Ib rah im  tylko dla oka 
przedsiębierze odwrot ,  lecz mógłby się znowu na­
gle  naprzód posunąć, skoroby wiedział,  £e woy- 
•ka  rossyyskie opuściły Turcyą;  z tego więc po­
w odu  potrzebna jest ostrożność, i dla tego nie mo­
żna bynaymniey mieć za złe Hra b iem u  Orłów,  iż

chce un iknąć  wszelkiey odpowiedzialności.  Su ł ­
tan zdaje się bydź w tey mierze z nim poroziimia- 
ny,  gdyż pochwal ił  wysłanie oficera rossyyskie­
go do główney kwa te ry  Arabów.  L o rd  Ponson- 
by  również uważa tę rzecz za bardzo naturalną,  
że Hr .  Or łów chce się o fakturn dokładnie przeko-  
uać. Admira łowi  Roussin ma się ta zwłoka zda­
wać nieprzyjemną. Z tein wszystkiem życzeniu ad­
mirała nie stanie się zadosyć, dopóki  wysłany 
oi icer rossyyski od jeneralnego sztabu, nie pow ró ­
ci z Koniah,  i  dopóki nie przywiezie zaspokaja- 
jącey wiadomości o zamiarach Ibrahi ina Baszy. 
Zresztą można przypuścić,  iż gdy fb rahim wszy­
stko osiągnął,  co jego oyciec żądał, niezechce dzia • 
łać błaho, i dla przypodobania się swojemu s tron­
ni c tw u  nie będzie się wystawiał  na niebezpie­
czeństwa, k tóreby  się dla niego stały tern wię- 
kszemi ,  gdyż w razie rozpoczęcia przez niego k r o ­
ków nieprzyjacielskich,  Rossyanie pośpieszyliby 
“niezwłocznie na pomoc Porcie,  a Anglicy  i  F r a n ­
cuzi równie by  według swojego przyrzeczenia,  
•czynnie przeciw niemu działali. Należy zatem 
wierzyć,  jze woysko arabskie istotnie się cofa, a 
potem można s ię takźe  przekonać, że równie Woy­
sko rossyyskie odeydzie. Sułtan  chce się jutro 
kazać przewieźć na brzeg azyatycki,  i odprawić  
Z b o w u  przegląd woysk rossyyskich;  pos tanowił  
on, a r ty l i e ryą  turecką,  całkiem według rossyy- 
skiey zreformować, i wydał  rozkazy wielu swo­
im oficerom, aby się z sposobami urządzenia ar -  
ty le ry i  rossyyskiey jak naydokładniey ozńajo- 
mili .  Naypóźnieysze wiadomości z A lex andry i  
zwiastują,  i i  prawie  cała flota egipska rozbrojo­
na,  j .e  v ice-król  wy jechał  do K a ir u ,  i  źe tam 
uważano pokóy za zawarty .

B elg ra d  d. 1 czerwca.
Xiązę Miłosz zebrał  znaczne siły, samey je­

go gwardyi przyboczney liczą teraz przeszło 10,000 
ludzi; oprócz znacznego korpusu dobrze uzbrojo­
nego pospolitego ruszenia.  Te  W’oyska osadziły 
już po części granice  SerWii,  jednakże Xiązę M i ­
łosz ma mieć zamiar n iepoprzes lawać na tern, d o ­
póki  także gran ice  w schodn ie ,  aż do st rumienia
T.ir.n£ k , i ..rz<rki Bunaju,  jako też i granice A l b a ­
nii  1 Bosnu ni ezaym ie  i nie osadzi, i  dopóki ro z ło ­
żonych tamże T u r k ó w  nie wypędzi ;  naówczas po­
wtórzy do Por ty  przedstawienia,  względem w y ­
pełnienia  resz ty punk tów  t r a k t a t u ,  a na Wypa­
dek,  jeżeli takowe nie otrzymają pożądanego sk u t ­
ku,  przystąpi do zakończenia całey sprawy Ser-  
wiańskiey nawet bez Współdziałania P o r t y ,  je­
dnakże według myśli Hatiszeryfu.  Nim jeszcze 
drugi  znacznieyszy oddział woyska Serwianów, 
ku  wyżey wspomnionym granicom postąpił , już 
W czasie zaszłych, i 1. powodu ogromnego ucisku 
Serwian przez władzców Tureckich , nastąpio­
n y c h  niepoko jów,  wypędzi ł  p iećwśży oddział 
Wszystkich Turków z ich doby tk iem ,  żohami i 
dziećmi, do nadgranicznych Tu re ck ich  krajów,  a 
nadesłana pomoc Tu rk om  ż W id d y n u ,  cofnęła się 
liapowret;  a tak  dostały się w moc Serwian o b ­
wodowe miasta. Daria , Gurgussowacz, Zajaksar,  
Negotyn i D rz apa łanka ,  a usypane koło tychże  
Szańce, które według punktów Hattiszeryfu,  w y ­
jąwszy właściwe Warownie, w całey Sęrwi i  znie­
sione bydź powinny,  zostały prżez SeEWiań roz­
rzucone;  i tym sposobem znayduje się rząd W po­
siadaniu całego wed ług  t raktatów do Serwi i na l e­
żącego kraju. Co teraz zamyśla przedsięwziąć 
Basza W i d d y n u ,  pod którego zarząd należą osa­
dzone teraz przez Serwian okolice , hie można 
wiedzieć; jednakże tyle wiadomo, iż sposobi się 
poniekąd doat t aku ;  lecz siła Serwian,  tain zg ro ­
madzona,  jest tak  znaczną,  iz jego napadu ani się 
obawiać,  owszem w przypadku napadu z jego s t ro ­
ny, dzielny odpor dadź można , jeżeli temuż nie 
nadeydą znaczne posiłki. J ak  Por ta  to postępo­
wanie Xięcia Miłosza przyymie,  które on ty lko,  
dla zapobieżenia wi ększy in nieszczęściom, zniewo­
lony by ł  przedsięwziąć,  czyli go mocą oręża do 
pozostania w teraźniejszych granicach , i do kon- 
tentowania się za ła twieniem spraw Serwiańskich, 
według jey własnego upodobania , zmuszać bę-



dzie? są to pytania,  k tó re  wkró tc e  rozwiązanemi 
hydź muszą. (O az. Codz. U a r .)

F  k  a  n  c  r  A.
P a r y ż  dnia  12 czerwca.

Podług wszelkiego podobieństwa, prawo o 
rozwodach , będzie na teraźnieyszem zgromadze­
niu w Izbie Parów rozstrżąsane.

— D n ia  i 3 —
Słychać,  że Jene ra ł  P a  jo l  z powodu,  Se gło­

sował p rz e c i w  p ra w u  o pożyczce Greckiey,  u t r a ­
ci s%vóy urząd,  jako d o w ó d ca  p ie r w s z e y  d y w i z y i  
Wo yskowey ,  i otrzyma Jen er a ł a  Porucznika D e-  
lert za następcę.

Dzis iejszy  M o n ito r  zawiera bezpośrednie 
sprawozdanie Minist ra spraw wewnętrznych , a 
"w skutku lego rozporządzenie Królewskie ,  przez 
które zniesiony będzie stan oblężenia 'w Depar t  
lamentach M a in e  i L oire , V  andei, N iis z e y  L o ­
a ry  \ dwóch Sevres, jak i  w powiatach L a va l, Cha­
teau- Gontier i V itr  e, należących do Depar tamen­
tów M ayertne, II le  i V ila ine .

W  ybor Xięcia JHedmaceli przez K ró la  H i -  
S7pańzkiego, do przyjęcia przysięgi, mającey się 
*łołyc niłodey Xiężney Asturyi,  nazywa G azette  
de France  bardzo osobliwym: gdyż Xiąże  M e d i-  
H aceli, najbogatszy Grand Hiszp an i i ,  mniema 
“ Ud dawne prawo do Korony Kastyli i ,  k tóre  r o ­
dzina jego, przy każdey zmianie Rządu wznawia,  
2<? co Rada Kastyli i  zawsze ją skazuje na karę 
pieniężną, która zwykle punktualnie jest płaconą.

P r z y b y ł y  tu Jene ra ł  F ro m en t (F /am ant?) 
2 armii konstytucyyney W P o r to , przywiózł  z 
®obą kilku ciężko ranionych żołnierzy.  Chce ztąd 
zabrać 4,000 woyska dla D on P ed ra , między te- 

450 wychodców.  Jenera ł  F rom en t tna z resztą 
jeszcze tayne zlecenie,  o k lórem dotąd nic nie 
jest wiadomo.

Biega wieść ,  że Jen e ra ł  Solignac wkrótce  
do Francyi powróci.  > .

Tem ps  następujące czyni obrachowanie:VVczo- 
raysze posiedzenie Izby  Deputowanych rozpoczę- 
ł °  się o godzinie agiey, a t rw a ło  do 6tey. N a ra ­
dzano się więc przez 4 godzin; w tym czasie ze­
zwolono na 55g milionów. Co wynosi na godzinę 
około l 4o milionów, na minutę ‘2,532,456 Iran.,  
a na sekundę 58,740 Iran. P rawdz iw ie  Deputo­
wani  dobrze czas przepędzil i .

D n ia  *4 ■>—
« Rząd  zdaje się usilnie pop ierać  Werbowa- 

nie dla D oń P ed ra  rek rutów.  Słychać,  że ma 
w tern swoje widoki.  Chce się tym sposobem 
pozbyć wielkiey  l iczby re p u b l ik a n ó w ,  tak k r a ­
jowych, jak i wychodców zagranicznych,  k tórych 
listę przesłał  ajentom D on P e d ra .

Na wczorayszem posiedzeniu I zby Depu to ­
w anych , Prezes  podpisał  mnóstwo pasportów,  
większa część cz łonków zamyśla W przyszłym 
tygodniu  wyjechać .  Sądzą, że zgromadzenie b ę ­
dzie przy końcu b. m. zamknięte.

T em ps  mówi: Podług różnych wieści,  za­
war tą  została między Rządem Francuzkim a Nea-  
poli lańskim umowa: jakim Sposobem Xtężna B e r ­
r y  ma bydź Uwolnioną. Stosownie do tey Umowy, 
udadzą się d w a y  KorntniSsarze przed w y ląd o w a­
niem Xięźney na pokład fregaty M gathe-, dla 
oddania Jenera łowi  F u g ea u d  formalnego świa­
dectwa o przybyciu  Xiężney do Państwa Sycy- 
liyskiego. Rząd  Francuzk i  wyraźnie miał  p r o ­
ponować ten w a r u n e k ,  i sz'czegolniey dla tego, 
mianował  Jene ra ła  towarzyszem Xięźney.

Pod ług  urzędowych doniesień, Uniwersy te­
ty  Francuzkie liczą, sześć kalolicko-teologicznych 
fakultetów z 26 professorami,  a  wcale Ł adnym  u- 
czniem .

Minister  woyny w yda ł  rozkaż,  aby t n ż y .  
I l ie rowie , którzy rozpoczęli roboty przy for ty- 
f ikacyach około P a ryZ a , jak naypieszniey je u- 
skuteczniali; nie braknie przy tem pieniędzy,  mia­
no nawet  polecić oil icerom, aby ich wcale nie- 
szczędzili, jeżeli mogą przez to osiągnąć prędsze 
ukończenie dzieła.  Bez wątpienia,  Marszałek zda­
je się przez to niejako chcieć wymusić  zezwo­

lenie [zby Deputowanych,  i nakłonić ją do przy­
stania na r z e c z y , k tórychby  już zmienić n i e m o ­
żna.

Goniec przywiózł  z M a d r y tu  z dnia 7 b; 
m. wiadomość,  że Xiężna L u d w ik a  K a r o lin g ,  
małżonka Infanta F rancesco  d i P au lo , pow iłaf 
córkę.  In łan t  D ° n Sebastian  już powróci ł .  P r z y ­
gotowania do uroczystości dnia 20 ciągle t r w a ­
ją. (Xiężna przypatrując się robotom, pierwsze u- 
czuła bole). Zresztą M a d r y t  nie jest jednći n  
miastem,  w ktorem dzień ten będzie uroczyście ob­
chodzony. W  F a rce llo n ie  urządzono 'wspaniały 
cyrk ,  i wybrano 90 byk ów do walki .

Mówiono dotąd wiele,  ale w ni epew ny  spo­
sób, o zaroierzoney umowie ‘między władzami po­
czto weini Frtfnćyi i Angl ii .  Rzecz tak  się ma: 
teraz  muszą listy przeznaczone do Angl ii  aż do 
D over , a w Angl ii  przeznaczone do F ra nc y i ,  a£ 
do Calais bydź f rankowane.  A Zatem pocztamt  
Angielski  ot rzymuje od Francuzkiego,  i przesyła 
temuż tylko f rankowane listy, co bardzo ut rudn ia  
pocztę l i stową między obudwóma krajami.  P o ­
cztami Francuzki  żąda teraz poczty bez f ranko­
wania,  co natura ln ie  wymaga r a c h u n k u  między  
pocztamtami  t y c h  krajów. Urządzen ie  códziett- 
n ey  s łużby sztafetowey, jest drugim przedmio­
tem rozpoczętych układów.  Teraz  listy z L o n ­
d yn u  do P a r y ż a  przybywają  w 36 godzinach szta­
fetą, a w  sześćdziesiąt godzin zwyczayną pocztą. 
Sztafeta odchodzi tylko cz tery  razy na tydzień 
i pauzuje przez  Poniedziałek  , W t o r e k  i P ią tek  
y  P a ry żu ,  a w L o n d yn ie  we  W to r e k ,  Czwar tek  
i Niedzielę.  Sztafety p ry wa tne  zapełniają luki,  
i  czynią wiadomości  z L o n d y n u  monopolem pe­
w n y c h  bankierów.  Dla położenia końca temu mo­
nopolowi , trzeba codziennych sztafet,  albo p rz y -  
nayinniey 0 razy na tydzień.  Bo gdy w  L o n d y ­
nie  PoCztamt jest w  Niedzielę zamknię ty,  prze­
to  w  P ią tek  nie odchodziłaby sztafeta z P a r y ia ,  
a we  W t o r e k  nie przyby łaby  żadna z L o n d yn u .  
Już  od 2 lat  t rwają układy,  które rożnemi  spo­
sobami tamowała  chciwość i zwyczay.  Sądzą j e ­
dnak,  że Wkrótce będą ukończone.

Pol icya  w  Piemoncie w ki lku mieyscach skon­
f iskowała  fałszywe num era  dzienników G azette  
i  Quotidienne. Te  bowiem tylko gazety wolno do 
P iem ontu  Sprowadzać : przeto propaganda usi ło­
w a ła  d rukow ać pisma l ibera lne  pod owemi fa ł-  
szywetni ty tu łami .  Podróżni ,  noszący kolo rowa 
czapki ,  o t rzymują na  granicy rozkaz, aby tak o­
we przenicowali ,  tak,  ze czarna podszewka t u  
Wierzchu bydź powinna.

Q uotidienne  donosi: ,,Podług ostatnich l is tów 
'od granic W łoskich ,  w  Piem oncie  wszystko jest 
spokoynie.  Ujęto jeszcze k i lku  studentów:  ogól­
nie  zaś liczbę^ uwięzionych przesadzono.

Rząd Hiszpański  żąda od Francuzkiego,  od­
dalenia batal ionu wychodców Hiszpańskich,  w O- 
ra n ii  na załodze stojących.  P o b y t  n iektórych na­
czelników rewolucy i  Hiszpariskiey w  Rejencyi  
M lgieru , zwróci ł  uwagę gabinetu Mądry  takiego, 
k tó ry  mianowicie żąda oddalenia Jenera ła  P a l-  
■lerea z A lg ieru  do Francyi.  (G az. W arsz.)

Poseł  Sardyriski miał  wczoray  naradę  z J e ­
nera łem Sebastianim, którego nasze pisma M i ­
nist rem in  p a r tib u s , nazywają.  Aust ryaćko-Sar-  
dyńskie pytanie rozbierają bardzo potocznie, zai 
względem W łoski ch  wychodców porozumiano 
się nayzupełniey.  Narady zakończyły się z zupeł- 
nem zadowoleniem obudwóch dyplomatyków.

Z prowincyi  Baskiyskich donoszą , iż w t ak  
hazwanych  górach Alduden,  rozpoczęły się ną  
nowo bi twy.  Hiszpani  n a p a d l i  na cha ty  na leżą­
ce  do Francuzów i Spa l i l i  takowe;  smutną jest 
t-zeczą, iż Rząd nie używa sprężystych środków,  
do załatwienia tych  sporów granicznych , k tó re  
się ciągle od lat 6 Wznawiają.

Deputacya Izby wyhotczey podała WCZOray 
K r ó l o w i , przyjęte właśnie przez obiedwie I z b y  
prawo Depar tamentowe.

Piszą z Bujonny pod dniem 8 t. rtt; „Związki  
między Madrytem i P ary że m  przez nasze miasto 
są bardzo częste i żywe,  wczoray przejechał  tę-

(3)



dy goniec z Madry tu .  Do Bilbao wysłano spie,3/.- czerwca.  Będą przez ośm flni t rwały,  a przezt rzV 
nie na żądanie władz,  batalion piechoty.  W e d ł u g  wieczory miasto będzie i l luminowane.  Danych bę- 
wiadomości ,  ze wszech okolic Hiszpanii nadcho* dzie nadto pięć walk  b y k ó w ,  i bezpłatne wido* 
dzącycb,  daje s if  widzieć rozdwojenie, z powoda wiska.  Depttlow ani i znakomitsze osoby Króles twa,  
nastąpić m a j ą c e y  przysięgi hołdu dla naystarszey ze wszech stron juz przybywają.
Xifiżniczki Infantki .  f — D nia 4 czerwca  —

P o l i c y a  odkryła przed ki lku dniami,  taje- Dnia 5», maja w uroczystość imienin Króla
mną  fabrykę  procnu , i zabrała go 200 funtów.  Jmci ,  była wielka gala u dworu.  Kró l  w naylep-  

Don Francesco Almeida ,  by ły  Portugalski  szem jest zdrowiu i od ki lku  dni  może już chodzić 
Min is t e r  spraw zagranicznych,  k tó ry  od czasu u- po schodach pał acu ,  co dotąd od swey choroby 
s tanowienia Rejencyi  w Tercei ra ,  sprawował  w nie był  w s tan ie  uczynić. Przygotowania n ad z ie ń  
P a r y ż u  urząd Ajenta Donny Maryi ,  zmieniony qo b. m. są już prawie ukończone.  Onegday przy* 
został  teraz, w tymże stopniu,  przez Kawalera  b y ły  dwa pułki  l in iowe w bliskości s to l icy ,  a 
Daupias,  byłego Portugalskiego Jeneralnego Kon-  więeey jeszcze jest oczekiwanych.  Liczba wojska ,  
sula w naszey stolicy. k tóre  się tu na dzień 20 zgromadzi,  wynosić bę*

Deputowany P. Parant ,za tnyśla znowu wzno- dzie 3o,ooo. Apostolscy u t rzym ują ,  że dzień ten 
wić  swoją prepozycyą względem zniesienia ma- nie przeydzie bez niespokoy uości: Rząd jednSk 
joratów, z tego powodu na naslępującey sessyi, przedsięwziął  energiczne środki  dla zapobieżenia
ponieważ na teraźnieyszey już nie może bydź złemu
• • ____ r v s ____________ \  1roztrząsaną.  (Gos .  Godzien. W arsz.)

Dnia i 5
Infant  Don Sebastian  dnia 1 b. m. po 0 'Uby­

ciu kwarantanny yv Torre del Fresno  , udał się 
daley w podróż ze swą małżonką do tuteyszey sto*Pomimo biegających pogłosek, Xiąże T al­

l e y r a n d  zapewne me tak prędko wyjedzie z L o n ~  l icy.  (Gaz. W a r.)
dynu\ w hotelu jego nie otrzymano żadnych roz- ----- ----------
kazów, mogących oznaczać jego b lisk ie  przy- P o r t u g a l i  a,
b y c ie .  Lisbona dnia 6 czerwca.

Xiąże Broglie  ot rzymał  znowu w dniu  dzi- Don Carlos i członkowie rodziny królewsko-
aieyszyin kurye ra  z M adrytu . Mówią  o nowey po r tugal sk ie j ,  znaydująsię teraz w Coimbra Don 
protes tacyi  przeciw żądanemu wykonaniu  p rz y -  Miguel  w yda ł  z Braga dnia 3 i z .  m. rozkaz dzien- 
aięgi, i i e  w niektórych mieyscach nie chciano ny do swojego woyska,  w którym donosi temuż, 
przys tąpić do wyboru Deputowanych do Korte- iż na krótki  czas opuszcza armiją, dla odprawie-  

— '  nia narady dnia 2 i 3 t. m. z infantem hiszpań­
skim Don Garlos. Okręt  przeznaczony do przewie­
zienia lego xięcia do VVłoch, stoi na Tagu na ko t­
wicy.  Także eskadra Don Miguela, jeszcze tam 
zostaje. W tych dniach wyruszył  spiesznie od­
dział dragonów z Lisbony,  nie można wiedzieć

zów. (Gaz. W arsz.)

A n g l i a .
Londyn dnia i 4 czerwca.

Gazeta nadworna donosi o mianowaniu  fe- 
nerała-roajora James Carmichel Smith, na Namie­
s tnika angielskiey Gujany i  osad Demerary ,  £ s -  ich  przeznaczenia.  Z woyska Don Miguela mia- 
sequiho i Berbice.  ło k i lku  oficerów zbiegnąć. Mówią,  że pomiędzy

Onegday składał  przysięgę notvy Namies tnik jego woyskiem panuje nieuknntentowanie , tak z 
I r la n d y i  P .  E d w a rd  John  L i t t l e to n ,  jako czło- powodu już d lugiey nieczynności, jako też z przy-  
nek t ayney  rady.  czyny grassującey cholery.  Okręt  Angielski Cas-

Na p o k ł a d z i e  własnego P.  Rotschi ld okrę tu  tor ,  przybył w 6 dniach z D i i n e n  d o  L i z b o n y ;  n ą

rarowego, Sir  Wi l l ia m  C u r t i s ,  k t ó r e g o  tenże u -  pokładzie tegoż znayduje się 3oo ludzi woyska 
y w a  do przesyłania pieniędzy w złocie i srebrze, morskiego,  którzy, jak mówią,  wraz z innemi  
do różnych kra jów,  i na k tó ry  teraz ładuje pie* znaydującemi się na Tagu, silami zbroynemi, pod 

n ią dze ,  przyt rzymano znaczną ilość towarów dowództwem półkownika Adair,  na wypadek,  je- 
jedwabnych i koronek j k tóre z Calais są prze- żęl iby flotta Don P ed ra  uderzyła  na Lizbonę,  cze- 
kradzione,  i pewnieby wszystko skonfiskowano, go oczekują w końou tego miesiąpa, na obronę an* 
gdyby się nie było okazało , iż pięciu właśnie g ie lskich  poddanych wylądować mają. Z  Figueras  
zbiegłych m a y t k ó w , jedynie byl i  w in n y m i ,  a nadeszły tu  listy z d. 1 t. ro., Według k tó ry ch  
kap i t an  okrę tu  bynaymniey o tern nie wiedział .  czyniono tam przysposobienia do obrony, tnnie-

— D nia 16 — mano albowiem, że konslytucyoniści  obrali  to
Gazeta Times donosi z pewnością,  iZ Xiążę  mieysce za naypierwszy punkt  do attaku,  więeey 

Orani i  dnia jutrzeyszego przybędzie do naszey jeszcze utrzymują,  że flota Don Pedra ,  daley ku 
stolicy, lecz o celu jego podróży nic nie wiado- południowey stronie zamierza lądować. Migueli -  
mo. W  jednym pałacu, na zachodnim końcu Lon-  ści n ienawidzą mocno tu teyszych Anglików,  cha* 
dynu,  przysposabiają dla niego mieszkanie. ciaż im tego otwarcie nie okazują. W ydano roz-

Z i rlandzkiego hrabs twa Cork donoszą: „Na- kazy, aby wielkie zapasy ryb suszonych, nayle-  
desłano tu od rządu rozkazy od władz cyw ilnych p Sze pożywienie niższych klas, zniszczonó; poda- 
iwoy skow ych ,  aby nadal  nie używano źadney si- jąc za przyczynę,  że 6ię cholera przez używ an ia  
ł y  zhroyney do wymuszania dziesięcin, ani do po- tychże rozszerza. Angielscy kupcy,  jako główni  
p ierania  o nie processów. przedsiębiercy i właściciele tych  ryb,  uważają t en

Xiążę Tal l ey ran d  i lord Palmórs ton nara- środek za dopełniony przeciwko nim k ro k  nie-
dzali  się wczoray bardzo długo z Tureck im Po- przyjacielski.  (G az. Godz. W a r.)  
ałem P .  M a u r o j e u i , w  wydzia le  spraw zagrani- Oporto d. 7  czerwca.
cznych.  Angielski  s tatek parowy C onfiance , k tó ry

Gazeta Spectator  donosi: Rząd pos tanow i ł , w y p ły n ą ł  wczoray z Lisbony , i dziś tu przyby ł ,  
Donnę Maryą,  jako K ró low ą Portugali i ,  uznać de w kró tce  w dalszą uda się podróż. Urządzenia mi- 
fa c to ,  skoro jey woysko w otwar tym kra ju zay- nisteryalne,  które zaraz po przybyciu Margrabie-  
mie  stanowisko , i że w tey mierze wydano już go Palm ella  rozpoczęto , nie są dotąd ukończone,  
rozkazy do dowódzcy naszey eskadry na stanowi- uważają jednak za rzecz p ew n ą ,  iż ostatni  wstąpi
sku  JPortugalskićm. (Gaz. Codz. W a r.)

H i a z y A W i * -
M a d ry t dnia 3o maja.

do Min i s t e rs tw a,  a Silva Carvalho z niego się o d ­
dali.  Życzono mianowicie Jenera ła  Saldanha  na 
Mini s t r a  woyny,  lecz Cesarz o d m ó w i ł , co M a r ­
szałek Solignac i teraźnieyszy Minis ter  w oyny  
miel i  mu doradzić.  W r a z  z tym s tatkiem pa ro -
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D o d a t e k  d o  g a z e t y  k u k y e k a  u t e w s k i e g o  n . 7 s
W iln o  dnia 25  C zerwca o. t. i 853 roku.

tn e lla , p r z y b y ł y  jeszcze inne  7. A n g l i i , i w y sa ­
dz i ły  na ląd 427 ludzi  , k tó r e m i  P u ł k o w n i k  D ud­
geon  dowodzi.  Działania zaczepne zostały zaw ie ­
szone, aż M in i s te r y u m  ostatecznie będzie urządzo -  
ne* Ut rzym ują  , że K a p i t a n  l \a p ie r  o t rzyma do­
wództwo nad f l o t t ą ,  k tó r ą  dotąd A d m i r a ł  Sar-  
tprius jeszcze dowodzi .  Dziś p r zybył a  tu z w o y -  
skiem ko rw e ta  P ortuensa  z w ys p  Bajońskich.  [Gaz. 
(P ar.)  _ _ _ _ _  '

G a b ć r  a .
Piszą z T ryes fu  pod 4 czerwca:  „ P o d ł u g  d o ­

n iesień z N ar/p/ii, B iskup  Ka to l ic k i  w Z a n ie , na 
w y s p a c h  Jońskich , powróc i ł  już do swojey dye-  
cezyi  , po z łożeniu swego uszanowania K r ó l o w i  
O ttonow i w JSauplii. M o n a r c h a  uzna ł  go admi­
n is t ra to re m missyy  ka to l i ck i ch  w ca łey  Morei', 
sądzą , jg w kr ó tc e  m ia n o w a n y  będzie Bis kup em 
K a t o l i c k i m  stałego lądu.  W  N a u p lii  nie masz je­
szcze kościoła katol ickiego.  K r ó l  mszy s łucha  w 
swoich pokojach.  [Gaz. Codz. W a r .)

W ia d o m o ś c i  z N a u p lii  dochodzą  do driia 26 
maja. Dnia 18, jak już d o n i e s i o n o , Nas tępca  T r o ­
nu  Ba waryi . na  okręc ie  p a r o w y m ,o d p ły n ą ł  do K o n ­
st anty nopo la. O k r ę t  mia ł  w swey podróży  w s t ą ­
pić do A l t y  k i , p r z y  Term opyluch  w  T essadi i 
w  M acedonii. Ba w ar sk o- G recki e  woyska  po czę­
ści stoją w  A r g o s , po części w B eocyi. W i e l e  
mło dych  l u d z i ,  k tó rz y  w nadziei  o t rz ym an ia  s to­
pnia opuści l i  do m ow e  nauki  , widzą  się smutnie 
zawiedz ionymi ,  gdyż  w N a u p lii , znalazło się ty lu  
of icerów,  że możnaby ló.ooo w oyska n im i  opatrzyć* 
Zresz tą  we  wszys tk ich  częściach  kra ju  panuje p o ­
r ządek ,  a rząd  czynnie  za t ru dn ia  się organi / .acyą 
z a r *ądu cyw i ln ego  i woyskowego.  Pa l i k a ro w ie  nie 
chc ie l i  we vść do regularnego  woyska i po większey 
części udali  się do T u r c y i .  W  ta k ic h  okoliczno­
śc iach  re k r u t o w a n i e  jest bardzo t r u d n e  , i nad a l  
t r zeba  będzie zaciągać r e k r u t ó w  w B a w a ry i ,  dla 
u tw or ze ni a  jeszcze 10 ko mpan iy  p iechoty  i 6 ba- 
t e r y i  i 4 szwadronó w ka w a le ry i .  W i e l k i  jest  n i e ­
dos ta tek  rzemieś ln ik ów,  b r ak n ie  k r a w c ó w  i sz ew­
ców.  Rotmist rz  tstockurn i J e n e r a ł  H eideck , udać 
się mają do M unich  , d la  zakupien ia  tam po t r z e ­
b n y c h  zapasów, m u n d u r ó w  i m a te rya łu  wojenne­
go,  a b y zap ob iedz  temu niedosta tkowi.  [Gaz. W a r .)

A  d  a  n a .
T o  miasto 1 jego obw ód  b y ł y ,  jak wiadomo,  

p rzed mi ot em ,  k t ó r y  prz ed łuż a ł  zaw ar c i e  pokoju 
pom iędzy  P o r t ą  i jey , tak możnym  i n ie bezpie­
cznym Paszą. Usilne życzenie  I b r a h i m a  zostało 
spe łn ione :  posiadać on będz ie  p ro w in c y ą  A d a n a ,  
a czko lw ie k  to wiele przezwyciężen ia  kosztowało" 
Suł tana .  Os ta tn i  poniósł  ofiarę dla swey spokoy-  
ności  i bezpieczeństwa.  Lecz war tość ,  j aką obie-  
d w ie  s t rony  w ty m pasza liku pokłada ją ,  u c z y n i ­
ł y  go przedmiote m uwagi  i udziału ca łey  E u r o ­
py.  W sze lk ie  opisania 1 wyobrażenia ,  pod awane  
p rz e z  podróż ują cych  o tym kraju,  dowodzą ,  jak 
da lece  boleśną jest ta s t r a t a ,  chociaż pod p r z y ­
da ny m  t y t u ł e m  dz i e r żaw y ,  przeszła pod rz ą d y  
Ib ra h im a .  Podróż ują cy  H u e t ,  z a c h w y c o n y  w i ­
dok iem  tey okol icy,  daje ta k ie  zdanie:  „ K r a y  A d a ­
na,  obdarzony w y b o r n y m  kl im a te m  1 powabami  
c i ąg łey  wiosny,  nazwany od Aden czyl i  E d e n . ” 
W e d ł u g  sprawozdania  jeografa E t i e n n e ,  zbudo ­
w a l i  to miasto Adanus  i Sarus,  k tórzy  d ług o  i 
nieszczęśliwie walczyl i  przec iw ko I r a k o m .  W ie *  
lu  au torów u t r zymu je ,  iż nazwane  zostało i m ie ­
n iem Adana, syna Nieba i Ziemi ,  a jeszcze inni  czu ­
ją się bydź spow odo wani ,  nazwę Adanus  w y w o ­
dzić od Adam*, p ie rwszego  człow ieka. Na w szel­
k i  wypadek,  p rzyna leży  s ława miastu Adana  da- 
lek iey  starożytności .  Ant ioohuS w y b u d o w a ł  tu 
świą tynią  Jowis zowi ,  a J u s t y n i a n  podany jes t  za 
jzałożyciela mostu przez  r z e k ę  Sarus,  k t ó r y  do 
dziś dnia, jako wspaniała sz tuka s ta rożytności ,  zdo­
b i  to miasto. Se y la x  l iczył  już to miasto do em-  
por iów (samoistnych miast  h a ud lo w yc h)  inałey 
Azyi,  a Pl iniusz  i Ptoloineusz,  oznaczali  już je-

ograficzne położenie  tego miasta.  P i e r w s z y  dokła-* 
d n y  opis j e g o , w in n i  jesteśmy podróżującemu 
P a w ł o w i  Lu k as ,  k t ó r y  te okol ice  na począ tku  
w i e k u  i8go objeżdżał ;  po n im w  lat  5o p o d r ó ­
żowal i  C h a n d l e r  i O t te r ;  a w  os ta tnich  czasach 
az do ro ku  1824 je ne ra ł  K o h l e r ,  L e a k e  i Ki r t-  
nair .  La  M a r t i n ie r e  pisze: Często przemienia ją  
za Adana,  podobnie  nazwane  miasto po r to w e  w  
szczęśl iwcy A rabi i ,  (Adena ,  leżące  na drodze  25 
K ons tan tyn opo la  do Aleppo.  W s z a k ż e  i  nasze 
A d a n a  położone jest na tymże  t rakc ie> a na wie* 
lu  n a w e t  do br yc h  ma pach ,  n p. R e i c h a r d a  i8 a o f 
Wyrażono, zamiast  Adana ,  Adena ,  lecz za to n a  
mapie  przez W i l d a ,  w L o n d y n ie  1862 spo rządza­
n e j ,  oznaczone jest wyraźnie  na zw ą A d a n a . ‘R ó ­
wnież  rzeka  Sarus ,  p łynąca  pod samemi  muram*. 
tego miasta,  nazwana  poźniey K o ro n o s ,  i Choqu -  
em, a w no wszyc h  czasach  Sechan  czyli  Syhon.  
J e y  ź ródła  w y t r y s k u j ą  około Cezarei  pod K o r m e t ,  
jednego przedgórza  T a u r u .  R z e k a  ta p łyn ie  t y l ­
ko  12 godzin drogi  od Ad ana  na po łu dn ie ,  i w p a ­
da pom iędzy  Ejas i Tar sus  do morza. Na  b r z e ­
gu  ley  r z e k i  wznosi  się mocna cytade lla ,  o b w i e ­
dziona m u r e m ,  z wysok iemi  wieżami .  P o k a z u ­
ją tu  jeszcze pokóy,  w k t ó r y m  Stefan pobożny,  
p a t r y a rc h a  S y ry y sk i ,  z cz te rema swoimi  t o w a r z y ­
szami, spokoynie i odważnie  poniósł  śmierć m ę ­
czeńską.  Nie  daleko miasta w idać jeszcze szczątki  
kosz townego wodociągu ,  k tó ry  pe wien  p o d różny  
p o r ó w n y w a  z wodociągiem w M a r l i .  S p r o w a d z a ł  
on z rzeki  Sarus ,  do wszystkich części  miasta świe-* 
zą wodę.  ̂ Naynowsi  jeografowie  podają l i c zbę  
mieszkańców miasta A d a n a  do 50,000^ ludzi ,  s k ł a ­
da j ących  się z l u r k ó w ,  G r e k ó w ,  Ormi an  i Ż y ­
dów,  Paszal ik czy li  sandżak Adana ,  b y ł  do t ąd  
wcie lon ą  częścią e ja le tu  I t s ch i l ,  s ta rey  C y l ic y i  
1 a rnl i ln,  która się dz ie l i ła  na 5 tak ich  6andża- 
k ow ,  zaymuje w ie lk ą  część kra jów n a d b rz e ż n y ch  
m a łe y  Azyi ,  gdy  tymczasem w pó łn oc no-w sc ho-  
d m e y  s tronie i na W s c h o d z i e  ograniczają ją gó-  
l y  Taut u Dotąd  podzie lony b y ł  sandżak Adant t  
na dwa o b w ody ,  Sis i Ta rsus .  W e d ł u g  n a y n o -  
wszych  podań prow in cyą  I t sch i l ,  zamieszkaną  jest  
ty lko  przez 36o,ooo l u d z i ;  tym sposobem samo 
miasto A d a n a  posiada ia tą  część ca łey  ludności .
, P\%c mi l  od Ad ana  leży miasto Tarsus ,  W b l i s ko ­
ści jego znayduje  się mieysce urodzenia A po s t o ­
ła  Lawła.  \ \  odległości  j ednego dnia pod róży  
od tego wybrze&a,^ wznosi  się na morzu Srodz ie -  
m nem  rozkoszna  i b u yn a  w roś l iby ,  wie lka  w y ­
spa Cypr ,  z wzgórzami  s łodkich w i n  i nayp ię -  
knieyszemi  owocami  na tu ry ,  lecz przez d ług i  czas, 
sku t k i em różnych  wypadków' ,  p o k ry t e  by ło  jey 
przeznaczenie  ciemnością,  dopiero  teraz  z a w a r t y  
p o kóy dozwoli  z jey położenia korzys tać ,”  W e ­
d łu g  na jnowszych  wiadomośc i z W i e d n i a ,  pod d .  
óo maja o t rzymanych ,  p rzeszedł  t akże  cały  ob w ód  
l a u r u ,  czy li  pod nazwą zarządu  Ta rsus ,  podo­
b n y m  sposobem, jak Adan a ,  w  dz ie rżaw ę I b r a ­
h ima paszy.  [Gaz. Codz. W a r .)

O g ł o s z e n i a .
i .  Od W ileńskiego Gubernialnego R zą d u  o -

głusza się: i i  na oddanie w podrad reparacyi B va­
st awskiey Etapney tu rm y , ternu, kto od w yliezo- 
ney podług śmiety sum m y  3 , 6 2 4  rab. 80 kop. od­
dzielnie od architektorskich w ydatków  i 5  rub. 
assy gna cyn m i , zrobi więcey odstąpienia, p rzezna­
czone w W ileń sk ie j Skarbowey Izb ie  term iny dla 
targu  14 , a dla przetargu  18 dnia następujące­
go lipca. Zaczęm  życzący podjąć się takow ej 
reparacyi, m ają przybydi do Skarbowey Izb y  na  
pom ieniane term iny z p ew nem i załogami. Czerw­
ca 20 dnia  i 853 roku.

Sowietnik B iałocki.
Sekretarz Jamont.
N aczelnik S to łu  Boratyński. (765)
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i .  BIóro Maklera Guberń-k iego MiaslaWil­
na z domu Guberńskiego Sekretarza Gosztowta, 
przeniesione zostało do domu Adwokata Pio ­
trowskiego przy uliey Tatarskiey pod N. 661 
sytuowanego, i razem zastrzega się, ażeby wszy­
scy,  bez względu na stan. którzy jakiegokolwiek 
tytułu pełnij  obowiąki służby p r y  watney, a do-  
tyob czaŁnie jawili się, i niemają książeczek Ma­
k l e r s k i c h ,  w przeciągu jednego tygodnia pobra­
l i  takowe, gdyż w przeciwnym razie ulegną su- 
rowey  odpowiedzi, i sztrafom ukazami przepi­
sanym , jak równic i ci, którzy bez takowych  
książeczek utrzymują officyalistów, służących i 
roboczych ludzi oboyga płci w Mieście W i l ­
nie.

ITknamamb ą03BOJiHio: Bi>ra3emt> Kyptepa JIh- 
moBCKoro bi> flOJismocniH Hojinpweiiemepa Opo- 
Ky^HHŁ PopcKH. (748)

1. Umocowany JO O . i  J W W . sukcessorów  
n ieg d f JO . X ię c ia  Józefa  C zartoryskiego. S to ln i­
ka W ielk iego  X ig z lw a  L itew skiego  i  K ., obwie­
szcza  w szystkich akcyonistów  fa b ry k i p orce llan o-  
w e y  K oreck iey ,  i i  gdy  JO. X ią zę  Jm c Sanguszko ,

• z  p rzy c zy n y  śm ierci JO . N a ta lii  z  H rabiów  P o ­
tockich X ię zn ey  Sanguszkow ey, p rze z  M an ifest r , 
18 3 ,  d .  6  czerw ca  do akt Ujezdnych Z a s ła w -  
skicó podan y ,  a roku i  m iesiąca  tych ie  dn ia  1 7  

w  akiach Ujezdnych N ow ogrod-W ołyńskich  obla-  
tow an y od kontrahencyi teyze  fa b r y k i  porcellan o-  
w e y  o d stą p ił, i  ta i  fa b ry k a  w w yrobach swoich  
od tey  p o ry  zatam owaną, będąc, zadn ey w ła śc i­
cielom  teyze  nie p rzyn o si korzyści; a ie b y  w ięc  ak-  
cyoniści i  pretertsorow ie te y ie  fa b ry k i na dzień  
p ie rw szy  sep tem bra  bieżącego  i 833 r . na gru n t 
m . K orca , w  ce lu  stanowczego o losie te y ie  f a ­
bryki postanow ienia  zjechać się ra c zy li  ,  n in iey-  
szern obw ieszcza , a lbow iem  nie p rzy b y li na ten te r ­
m in  akcyoniści, pod łu g  u staw  teyze  fa b r y k i, będą  
przym u szen i poprzesta ć  na tych postan ow ien iach , 

ja k ie  p r z e z  zjech a łych  ustalone zostaną. D a tt w  
Ż yto m ierzu  dn ia  1 o  czerw ca  x 8  3 5 r .

A lo izy  syn F loryana Szczepanow ski umoco­
w a n y .  ________________  ( 7 6 7 )

l  Bezpotomnie zeszły z  tego świata, w tym 
roku, 1853 januaryi 27 dnia w Rypeykach ,
W .  Wincenty Sawicki b. Sędzia Graniczny 
Powiatu Sza wolskiego , zostawił ziemny ma­
jątek w Powiecie Szawelskim z ex dywizyi T r y - ' 
gzek ___ schedę po J W .  z Hrabiów Tyszkiewi­
czów Kuszeńskiey Kaszt. Dyrmeyki  zwaną —■
sto kilkanaście tys ięcy ocenioną —  i przykup'-
l e  tamże po Ryutowtach,  wartości dwadzieście 
kilka tysięcy —  udzielnie . utrzymywał niebo­
szczyk wielką gospodarkę w arendowanych 
przezeń folwarkach w Powiecie Upitskim,  do 
dziedzictwa Hrabiów Tyszkiewiczów nale­
żnych, Rypeykach i Janulanach. Zostawił tam 
umierając w konwulsyach bez przytomności, w 
groszu gotowym summę, na opłatę z góry na- 
stępney arendy przeznaczoną, i w zwyczaynym 
zapasie znaczne kapitały. Zostawił zboża loko­
wanego w Rydze, i po folwarkach zgromadzo.  
nego z lat wielu,  na kilkanaście tysięcy rubli 
srebr., niemniey na obligach u różnych obywa­
teli ,  a kleynoty,  złoto, srebro, cyna, miedź, me­
ble,  sprzęty, garderoba, pościel,  bielizna, by­
dło ,  konie,  pojazdy i wszelkie żywioły;-na dzie­
sięć tys ięcy rubli “Sreb. wartości mające. To 
wszystko, za podeyrzanym testamentem J P .  Hi­

polit Sawicki Regent Subsell.  Poniawiezkicli; 
arbitralnie zajął , przywłaszczył i‘ trwoni,  nie- 
mając z siebie ręfcoymi do odpowiedzi.  Dekret  
w Kommissyi W y w o d o w e y  Guber. Wileńskiey  
zakroczony, udowodnił pochodzenie Wincente­
go Sawickiego w stopniu naybliższym, niż-ey pi ­
szącemu się , jako] bratu stryjecznemu ; przeto 
niżey piszący się, uczynił  krok prawny, przez 
zapisany w Powiatowym Szawelskim-Sądzie pro­
ces,  w tym roku i 853 maju, mając wykazać złe 
nastanie tak zwanego Teslamentu, a zatem, nie.  
prawne zajęcie i przywłaszczenie spadków po 
Wincentym Sawickim Sędziu. Nim tedy pro­
ces takowy, koleją rozwiązany zostanie, ażeby 
nikt z obywateli z JP.  Hipolitem Sawickim R e ­
gentem, w rzeczy spadków, w żadne układy, ku­
ple, przelewy,  lub wypłaty sumni nieboszczyko­
wi należnych, wchodzić nieośmielał się, onego za 
Dnnataryusza nie uważał, i tra.nzaktom przezeń 
publikowanym niezawierzał , przez pismo ni- 
nieysze ostrzegam—. 1853 junii 10 dnia. Józef Sa­
wicki b. Chorąży Pttu Szawel.  (764)

i Sąd powiatowy U p tsk i  w skutek ro»- 
porządzenia Zwierzchności  ogłasza: £e na przed­
miot uzyskania zaległości,  Tezą ey się d e ­
krecie E x d y wizorskim majątku Jotayń ze szł e­
go Ignaoego Szuhszty Marszałka,  Kościołowi  
Szswbar^kiemu i za procent euko»ssnrronj X-  
Biskupa Kossakowskiego ual«żuey, ndhywaó się 
będzie na dniu 22,  23 i a 5 ybra idącego i 833 
rokn publiczna l ioytaiya,  po raz trzeci nazna­
czająca się sched,  ua któryoh tekowe liczą się 
zaległoście jakoto: dla W  W ,  Nagórskiego,  L in -  
kiewioza,  nieletnich Koriozow, Toozytowskuih,  
Turuowa , Bohusza , Toezyłowskiego,  Tur ów,  
D o t n b r o w s h i e g o ,  P i e t k i e w i c z ó w ,  Huby,  Sopoc­
ki, Pieślaków Frackiewiczó wny,  sukcesorów  
Brazdsiuuów,  Gulbińskioh, X .  Walentynowicza  
za Samuelewioza pomiecionym Dekretem w y ­
dzielonych, w majatkn Jotayniach i wsiach p o ­
łożenie mających; życzący przeto za gotowe pie­
niądze nabydź dziedzictwo w ogóle lub poszcze­
gólnie tych wydziałów,  zechcą ua termina w y ­
rażone jawić się w Izbie Sądowey,  w Knncel-  

/ laryi  zaś tego Sądu potrzebne o lokaoyacli  
zuayd^ objaśnienie.

Zasiadający Eydrygiewioz.
Zasiadający Wereszczyński .
Zssiadająoy Jasieński.
Sekretarz Foutana, (7^8)

2. Mińskiey Guberuii od Słuckiego Z i e m ­
skiego Sądu ogłasza się,  iż wzięci  w Słuckirn 
powiecie be* okazania na piśmie świadectwa  
dway Indzie , Stefan Stefana syu Czmmk, i 
Jau Siemiona syn K ud la k ó w  , którzy się po­
wiadali  rodem Chrrsońikiey G » b  -rnii Odeskie-  
go powiatu,  obywatela  Kremedowa , z Słobo-  
dy Chutor* mający: i szy  Czuniak wieku lat
4 o, i następnjąoe przymioty: wzro«tu 2 arszy­
ny 4  wier.,  twarzy okrągłey,  śniad«wey,  no­
sa miernego, n a  twarzy nieco znayduje się pieg, 
oczy kare, w ło  y ozarue , na brodzie r z a d ­
kie golone, na prnw**y nodze ua goleni od u-  
derzenia mały znak, uió^i  językiem Małorm-- 
syyikim.  A 2>i Jau Kndląkow wieko lat 4o, 
wirontu cch ari*ynów , 5 wbrszkow,  twarzy
p o d ł o g o watey, o h n d -  t lawoy,  białey. t<ie co o-  
sypauey piegami, nosa miernego, ostrego, oeitt
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b ł ę k i t n v c h , w l o s y  n« g ł o w i o  c i e m n e ,  a o a  b rwi ą*  h t e k ,  p r z y  n ie  o b f i t y c h  w ty m  cza _ — 
i b r o d z i e  ś w i a t ł o r u s e ,  b r o d ę  gol i ,  m ó w i  ję*y P °  z a ł a t w i e n i u  s k a r b o w y c h  n a l eż n os P^ 01’8^ 1’ 
k i e m  M a ł o r o s s y y s k i m .  J a k o w i  to  l u d z i e  u t r z y -  d w i e  n i e k t ó r y m  w i e r z y c i e l o m  z jednoro<-Za 
n iu ją  s ię  p o d  s t r a ż ą  w  S l a c k i m  m i e s k i m  o s t r o -  t y l k o  z a l e g ł e g o  u i ś c iw s z y  s ię  p r o c e n t u ,  z o ć f ,  
go,  i p o s t a n o w i o n o  s t o s o w n i e  d o  i ch  o p o w i a -  ł o m  stan i n t e r e s s ó w  m o i c h  o c z e w i ś c i e  z r u y n o -  
d a ń  z a b r a ć  s p r a w k ę  , o  o z e m  t e z  p o s ł a n o  d o  w a n y  —  K i e d y  w i ę c  p r z y  n a y u s i l n i e y s z e m  s ta -  
O d c s k i e g o  Z i e m s k i e g o  S ą d u  i a  m a j a  k o m m a  * r a n i u  i  o s z c z ę d n o ś c i  w c h o d z ą c e  i n t r a t y  r i ieod-  
n i k t u y ą .  M ł j a  1 6  d n i a  t 8 3 5  r o k u .  p o w i a d a ł y  i lo ś c i  w y p a d a j ą c e g o  w  r o k  p r o c e n t u

A s s e s s o r  S zc a so p a no w sk i .  o d  sumra  n a l e ż n y c h  , p o s t a n o w i ł e m  na t e g o - r o -
S e k r e t a r z  B r o d o w s k i .  c z n y c h  k o n t r a k t a c h  w y p r z e d a ć  f o l w a r k  P o l a -
N o c z e l n i k  S t o ł u  S l i ż e w i c s .  <7&7) n Y- D a l e k i e  i n i e p o d o b n e  z b l i ż e n ie  s ię  r z e -

-----------------  o z y w i s t e y  t e g o  f o l w a r k u  w a r t o ś c i  d o  o f i a r o w a -
2  O ś w i a d c z e n i e  U ro dź .  A d o l f a  Ś w i ę c i c k i e -  n e y  p r z e z  k u p u j ą c y c h ,  w p r z e k o n a n i u  n i e k t ó -  

go ,  P r e z y d e n t a  S ą d u  G r a n i c z ą ,  A p e l l a c y y n e g o  r y c h  n a w e t  w i e r z y c i e l i  m o i c h  p o k a z u j ą c  w i -  
P o w i a t u  Z a w i l e y s k i e g o  zanosi  s ię  z p o w o d o w  d o c z n ą  s t r a t ę  na  d o b r o  i p o p r a w ę  i n t e r e s s ó w  
n a s t ę p n y c h  o t o :  p r z e c h o d z ą c y  w n a t u r a l n y m  m o i c h  żadnego  w p ł y w u  n i e m a j ą c e ,  s t a ło  się p o -
s p a d k u  po r o d z i c a c h  l u b  k r e w n y c h  z r ą k  d o  w o d e m  z a n i e c h a n i a  t a k  s z k o d l i w e y  w y p r z e d a ż y ;  
r ą k  m a j a t e k  , g d y  j a k i m k o l w i e k  c i ę ż a r e m  o b -  k i e d y  w y p r z e d a ż ą  c z ę ś c i  m a ją t k u ,  f o l w a r k u  P o -  
c i ą ż o n y  zostaj e , c z y n i  w ł a ś c i c i e l a  s t r ó ż e m  c a -  l a n  z a sp ok o ić  w i e r z y c i e l i  m o ic h  n i e  b y ł e m  w  
ło śc i  i b e z p i e c z e ń s t w a  f u n d u s z u  t y c h  osób ,  k t ó r z y  s t a n i e ,  a na  c a ł o ś ć  f o r t u n y  o c h o c z e g o  z n a l e ź ć  
w  d o b r e y  w i e r z e  i  za uf an i u  u l o k o w a n i e m  k a -  k o n t r a h e n t a  n ie  m og ę  , pozos taj e  d l a m n i e b o l e -  
p i t a ł o w  s w * i c h  massę  o n e g o  sk ł a d a j ą  —  W  śn y  w p r a w d z i e  , a l e  o s t a t e czn y  ś r o d e k  o d d a -  
t a k  ś w i ę t y m  o b p w i ą z k u  w i n i e n  j e s t  n a s tę p c a  n ia  c a ł e y  w ła s n o ś c i  m o j e y  na s a t y s f a k c y ą  w i e -  
jH-acowi teni  i c z y n n e m  s t a r a n i e m  p o ś w i ę c a ć  s ię  r z y c i e l i  —  W  t e y  k o n i e c z n e y  k o l e i  od  o so -  
r y c h ł e m u  u s p o k o j e n i u  p o w i e r z o n e g o  c z as ow i e  b i s t y c h  w i d o k o w  , j a k ie  m i a ł e m  z w e s z ł y c h
f u n d u s z u  ___  O b o w i ą z e k  t e n  z a l e ż y  od  s i ł  m o -  t e g o - r o c z n y c h  i n t r a t  p i e n i ą d z e ,  o d  o p ł a t y  M O -
żno śc i  , a c z ę s t o k r o ć  o ta c z a j ą c y c h  a n i e p r z e w i -  N A R S Z Y G H  p o d a t k o w  p oz o s ta ł e  , o b r ó c i ł e m  
d z i a n y c h  o k o l i c z n o ś c i —  K t o  w t e y  k o l e i  c z y -  n a  z a s p o k o j e n i e ,  acz  w  c z ę ś c i  p r o c e n t ó w  — • 
ni  i dz iał a  o t w a r c i e ,  i d a l e k i  k r z y w d y  o b c e y ,  o to  j e s t  s tan r z e c z y w i s t y  i n t e r e s s ó w  m o i c h  po  
w s z e l k i e  z w s z y s tk ie g o  w ł a s n i c t w a  c z y n i  us a ty s -  o b ja ś n ie n iu  k t ó r y c h  o d w o ł u j ą c  s ię  do  p r z e k o -  
f a k e y o n o w a n i e  , t e n  w  w ł a s n e m  s u m m i e n i u  s p o -  nan ia  b l i s k o  m n i e  z n a j ą c y c h  i n a o c z n y c h  ś w i a d -  
k o y n y  ,  z  n i e p r z e w i d z i a n y c h  i n i e z a l e ż ą c y c h  k o w  n a y o s z c z ę d n i e y s z e g o  ż y c i a  m o je g o  , z a p o -  
od  nas o k o l i c z n o ś c i  u s p r a w i e d l i w i o n y m  s ieb ie  b ie g a j ą c  d a l s z e m u  u s z c z u p l a n i u  się f u n d u s z u  
b y d ź  r o z u m i e —  W  t e y  k o l e i  zos t a j ąc ,  o b o w i ą -  p r z e z  n a r a s t a j ą c e  p r o c e n t a  i w y n i k ł e  p r o c e d e -  
z a n y  j e s t e m  w  p o w s z e c h n e y  w i a d o m o ś c i  o so by  r o w e  k o s z t a ,  m a j ą t e k  m ó y  N ie s ta n i sz k i  z a t -  
m a j ą c e  ze m n ą  p i e n i ę ż n y  s t o s u n e k  ob jaśn ić  o r z e -  t y n e n c y o n a l n e m i  f o l w a r k a m i  M a ł y n i s z k i  i P o -  
c z y w i s t y m  s t an ie  s p a d ł e g o  na  mnie  m a ją t k u ,  j e -  l a n y  z w a n e m i  z p r z y n a l e ź n o ś c i a m i  , o r az  s u m -  
g o  c i ę ż a r a c h ,  o r a z  w  u s pa k a j a n i u  o n y c h  p r z e d -  m y  n a  o b l i g a c h  b ę d ą c e  , s ł o w e m :  c a ł y  móy  r u -  
s i ę b r a n y c h  d o t ą d  ś r o d k a c h  i  s t a r a n i a c h  —  Z e -  c h o m y  i  n i e r u c h o m y  f u n d u s z ,  n i c  z o n eg o  n i e -  
sz ł a  ś. p.  m a tk a  m o ja ,  E l e o n o r a  z K o n t r y m o w  w y ł ą e z a j ą c  , na  c e l  us p ok o je n ia *  w i e r z y c i e l i  o-  
S w i ę c i c k a , po  z g o n i e  oy ca  m o je g o ,  a sw o je g o  ś w i a d c z a m , i £e ż a d n e m u  z w i e r z y c i e l i  m o i c h  
m ę ża  , s t aws zy  s i ę  m o c ą  t e s t a m e n t u  d o ż y w o t n i ą  za  o b l i g a m i  p r z y c h o d z ą c y m  n i e m a m  n io  d o  za -  
w ł a ś c i c i e l k ą  m a j ą t k u  N ie s t a n i s z e k  z k a p i t a ł a m i ,  r z u c e n i a  , o r a z ,  l e  c a ł e g o  mo je g o  z i e m n e g o  m a -  
a  z t ąd  w id zą c  s tan i n te r e s s ó w  w  n a y l e p s z y i n  b y -  j ą tk u  u r z ę d o w e  p o m i a r y ,  ża d n e g o  z a m i t r ę ż e -  
c i e  : w ' r o d zo n e m  k u  m n ie  p o w o d o w a n a  p r z y w i ą -  n ia  i t r u d ó w  w i e r z y c i e l o m  m o im  n i e z a p o w i a d a -  
. zaniem z m a c i e r z y ń s k ą  p o ś w i ę c a j ą c  s ię  t r o s k l i -  j ą  u p e w n i a m ,  i  t a k  c a ł ć g o  m a j ą t k u  m o je g o  
w o ś c i ą  , n a b y ł a  w i e c z n o ś c i ą  a t t y n e n c y o n a l n y  i  na  t a r ę  i  e x d y w i z y ą  p o d a n e g o  za n o sz ąc e  s ię  o -  
zas i l a j ą cy  m a ję tn o ść  N ie s ta n i s z k i  f o l w a r k  P o -  ś w i a d c z e n i e ,  p r z y  r o z e s ł a n i u  s t o s o w n y c h  zapo z-  
l a n y  , za 1 6 0 , 0 0 0  z ł o t y c h  od  W .  S ie m a s z k ó w ,  w o w ,  w ł a s n e y  r ę k i  s t w i e r d z a m  p o d p i s e m  —  Dat  
w  tern n i e o m y l n e m  p r z e k o n a n i t } ,  że zo s ta w io -  r o k u  i 8 5 5  ju n i i  3 g 0  d n ia .
n e  p r z e z  j e y  m ę ż a  k a p i t a ł y ,  o ra z  s t a r a n n ą  j e y  A d o l f  Ś w i ę c i c k i  P r e z e s  G r a n i c z n y  Z a w i -
p r a c ą  p r z y  o s z c z ę d n e m  ż y c i u  z b i e r a n e  i n t r a t y ,  l e y s k i .
s t aną  się o d p o w i e d n y m  fu n d u sz e m  o p ł a o e n i a  n a -  R o k u  i 8 5 3  jun i i  3 d n i a  —  P o  n a s t a ł e y
b y t e g o  p r z e z  nią  f o l w a r k u  P o l a n  —  T a k  p r a -  w  S ą d z i e  P o w i a t o w y m  Z a w i l e y s k i m  r e z o l u c y i ,  
p o w i t e m u  i t r o s k l i w e m u  S taran iu  m a t k i  m o -  s t a w a j ą c  osobi śc ie  J W .  A d o l f  Ś w i ę c i e  ki ,  P r e -  
j e y  n i e o d p o w i e d z i a ł  s p r a w i e d l i w i e  p r z e w i d y w a -  zes  G r a n i c z .  Z a w i l e y .  n i n i e y s z e  o ś w i a d c z e n i e  
n y  s k u t e k  —  K i l k a d z i e s i ą t  t y s i ę c y  w s p o m n i o -  d l a  w p i s u  do  p r o t o k u ł u  p o to c z n e g o  p o d a ł  — . 
nego  w y ż e y  k ap i t a ł u  po z e s z ł y m  ś. p .  o y c u  m o -  i  one  w K u r y e r z e  W i l e ń s k i m  a w i z o w a n e  b y d ź  
im  po zo s ta ł e g o  m a r t w y m i  s ta ły  się d o tą d  ( j ak  moż e  —  O  c z e m  Sąd  z p o d p i s e m  U r z ę d o w y m  
s ię  okaże  z z ł o ż o n y c h  o b l i g o w ) , g d y  od  n i c h ,  i p r z y ł o ż e n i e m  s k a r b o w e y  p i e c z ę c i  za św ia dc za ,  
n ie  t y l k o  żadna n a d p ł a t a ,  ale z n a r o s ł y c h  p r o -  A s s e s s o r  Są du  P o w i a t o w e g o  A l e x a n d e r  C z e -
c e n t o w  n i e k o r z y s t n e  w y n i k ł o  z w i ę k s z e n j o  -— Z  o h o w i c z .
r o k u  l 8 3 o n a i 8 3 i  p r z y  d o ś w i a d c z o n y m  n i e u -  S ą d u  P o w i a t o w e g o  Z a w i l e y s k i e g o  R e g e n t
ro d z a ju  po  zgonie  ś. p .  m a i k i  mo je y  , nas t a ło  B o h d a n o w i c z .  ( 7 ^ )
n i k o n i e o  r ó w n o  z i c v  zg one m w r o k u  i 8 3 i  ___

• . . • i-! 3 H M H E P A T O P C K A r O  Roc nmn am ej i ŁHa -k r a i o w e  za mi es zan ie  , s t a ł o  s ię  p o w o d e m ,  i ż  n ie  *  „  „  ,
1 , ’ • , . , , . r o  /łowią o m u  G. l l e i u e p o y p r c K a r o  OneKVHCKaro

t y l k o  w t y m  1 0  u p r o c e n t a ,  a l e  z o u yc 1 a p;0B.1;nra chmu oói jnuj i i iemcu,  urno bu  ojmiuł* óy^ ymi .  
s k a r b o w e  po d a t k i  z a l e g ł y  —  W  ta k im  s t an ie  ' n p 0(łaBanicfl c:b ayklyioHHaro m o p r a  u p o c p o u e n u b i u  
ob ją ws zy  po z e s z łe y  ś . p .  m a t c e  m o j e y  m a j ą -  Hcgini.T.mvibi.i

O



a k h  B e n e ^ H K m a  (f lo M T m a  c i . m a  /Kri- 
t )  H o i jT n o H m e e  M o r H J i e B C K o f t r y f i e p n i i t ,  E a -  

A H H C K arox 0  n o B t n i a  45 ^ y i m .  j u y j u e c x a  n o j i a ,  j i k -  
^H H O B ej H 0  p eB H 3iH  1 8 1 6  r o ,a a  b b  c p o K B  18 i r o j i f i  

caH H ro A » -
cp* 2) TmnyJiHpHaro Co BtmHiiK,a Amnoua AHrao- 

flOBa c b iH a  IL o M ap o B C K aro  M o ra jie B C K O H  Ty6ep- 
j jiH  h  y t 3 fl,-<i 2 5 3  # y u iH  M y a a ec K a  n o j ia ,  n H c aH U b ix B  
110 p e B H 3 in  1816 ro,ąa, b b  cp o K B  c e r o  i 833 r o / ta  
j j o a n  20 HHCJia. ( )6 a  c h i  H M lm iH  n p o f la io n ic j i  c b  
pOBtAeHHBTMH n o c j i'^ p e B im i i ,  n p H H a ^ .ie a x a n x e io  k b  
u h m b  aeM Jieio  h b c j i k h m b  Ha ohom  c n ip o e i iie M B ; no 
n e m y  iK e jia io ip if l  K y n w u B  HM BHiu; M o ry u iB  a b m iii-  
c h  b b  O n eK y H C K iii C o B lu n B  n  BHA’t r i i p  b b  o h o m b  
JipO flaBaeM BIM B H M tH iflM B  OHHCH, yCJlOBifl it $ o p -  
w y  K y n n e n  K p t n o c m n .

3 K.cneflHniopB M o c k b h h b .  (755)

3 Rada Opiekuńcza Sankt - Petersburska 
C e s a r s k i e g o  Domu wychowania ninioyszem ogła­
sza, i? w niey będą się przedawały z aukcyyne- 
go ta rg u , za uchybieniem terminu nieruchome 
majątki:

1) Obywatela Benedykta Torr.aśza Syna Ży­
lińskiego położony Mohylewskiey Gubernii, Ba- 
binowieckiego powiatu 45 dusz męzkiey płci za­
pisanych w rew izyi 1816 roku w terminie 18 lip- 
ca teraźnieyszegó roku.

2) Radzcy Honorowego Antoniego syna Ko- 
ihfcrowskiego Mohylewskiey Gubernii i Powiatu 
a53 dusz męzkiey płci, zapisanych w rewizyi 1816 
r., w terminie teraźnieyszegó 1833 roku lipca 20 d. 
Oba te majątki przedają się z urodzonemi po re ­
wizyi , należącą do nich ziemią i wszelkiem na 
niey zabudowaniem; zaczem życzący kupić mająt­
ki, mogą przybydź do Rady Opiekuńczey i wi­
dzieć w niey przedawanych majątków inwen­
tarze, umowę i formę przedażnego prawa.

Expedytor Moskwin. (755)

3 . Od W ileńskiego Gnbernlalnego i t*ą -  
d u  ogłasza się, iż na oddanie w  podrad  repa* 
raoyi znaydująoyoh się w  mieście W ilu ie  koszar  
Kazimierskich i IgDaoowskioh za wyliczono p o-  
dłng śmiet sam m y, mianowicie, na pierwszą 
1,835 rnb. 57 kop., i na ostatnią i , 5y4 rnb. 
9 kop. srebrem  odłąoznie od Architsklorskich 
wyda tków , praeznaozony w W ileńskiey Skar- 
b o w e y  Izbie dla ta rga  term in 2 lgo dnia na­
stępującego lipoa, i wo trzy dni po nim prze­
targ; a  zatem życzący podjąć się takowey re-  
paraoyi mają przybydź do Izby Skarbowey 
n a  pomienione terminy s  pewnetni ewikcyaiui 
Czerwca 16 dnia 183 3 rokn.

Assessor Józef Sinic.
Sekretarz Mateusz Jamont.
Naczelnik S toln  Boratyński. (7 5^)

3 Od Mińskiey Skarbow ey  Izby ogłasza 
się, iż w niey będą się odbywały targi na od­
danie za skarbowy dług w 12-letnią, od ekono­
micznego term iuu i 854 rokn, a rendę , Bobruy- 
skiego powiatu majątku Jenera ła  Polskiey słnz- 
by Wiszoayńskiego Kosarzyoe Zubarewiczami, 
w  którym się liczy dymów i 55, a dasz płc| 
męskiey 322, dochodu zaś wyliczono 2179 r. 7 J 
k op . srebrem. Zaczem życzący wziąć pomie­
ciony majątek w takową a rendę , zechoą przy- 
bytlż do tey Izby z pewnetni w liczbie d w u ­
letnich dochodow za łogam i, na terminy prze­
znaczone w m ca listopadzie teraźriiryszego 1333 
rokn, targ g i przetarg 12 dn ia ;  kondycye zaś 
objawione będą przy targaoh. Czerwca 7 dnia 
i 8 5 3 r. Sowietnik W łodzimierz W eredkowio*.

S ekretarz  Teofil Nercński.
Naczelnik Stołn H. Tomorowioz. (733)

3 Mińskicy Gubernii od Słuckiego Z iem ­
skiego Sądu ogłasza się: i i  Słuckiego Powiatu w 
miasteczku Nieswizu wzięły człowiek, który przed- 
Stawował gatunek fik sa cy ir imienia, oyczyznyt ani 
stanu , ani nazwiska , ani zkąd rodem y nie powia­
da , i po trzytygodniowem exam inow aniu , przez  
Słuckiego Sztabs Ąekarza Hryniewicza , uznany za 
pozbawionego poznania i rozumu; ten człowiek , 
sądząc z powierzchowności, musi mieć wieku do 
3o l a t , wzrostu 2 arszyny 4 ) wierszkow , twa­
rzy okrągłey, czysley, nosa miernego , oczu ka- 
rych , włosow na głowie światłorusych, mówi bar* 
dzo mało. Który to człowiek utrzymuje się pod 
strażą w Słuckim mieskim Ostrogu > i  do jakiey  
klassy powinien by d i użytym, posłano tia rozpa­
trzenie do Słuckiego Powiatowego Sądu. Lute- 
gt> 24 dnia i 833 roku.

Assesor Szczepanowski.
Sekretarz Brodowski. (702)

5 Od Besscirabskiego Obwodowego R ządu ni- 
nieyszćm ogłasza się: iź wzięty w Bessarabskim  
Obwodzie za nieokażanie na piśmie świadectwa 
człowiek Grzegorz Kolesniczenko, osądzony przez  
Akkermański Powiatowy Sąd za włóczęgę i f a ł ­
szywe o Sobie powiadanie; przymiotów następnych: 
wzrostu 2 arszyny 5 * wierzkow , włosow na gło­
wie ciemnorusych , Wąsach i brodzie światłoru­
sych, oczu szarych, nosa miernego, twarzy podłu- 
gowatcy, czystey, na prawey ręce wielkiego wska­
zującego palca żyły zerwane, przez co nim  w ła­
dać nie m oże; wieku lat 28. M aja 18 dnia 
18 3 X rokit, Sowietnik Manden.

Sekretarz Dżumiński. (yo4)

3 Od Be8sarabskicgo Obwodowego R ządn
mnieyszem o g ł a s z a  s i ę :  i ł  wzięty w Hflssnrab- 
skim Obwodzie za nieokażanie na piśmie świa- 
dect wa ozłowiek Jan Zacharcznk,osądzony przez 
Benderski Sąd Pow iatow y do oddania w so ł -  
daty, przymiotów naatępnyoh : wzrostu 2 arszy­
ny 5 j wier., twarzy śniadey podłngowatsy, o- 
czn karycli, włosy na głowie ozarne, broda i 
wasy wysiadają swiatło-rnso, wieka lat 22. Maja 
20 dnia x 83 3 rokn.

Sowietnik Przybylski.
S ekretarz  Dżumiński. (7 ^ 4)

P  r e  n u m  e r  a t  a.
Od dnia i  go nadchodzącego miesiąca 

Lipca  , zaczyna się prenumerata na drugie 
Półrocze i trzeci K w artał G azety Kuryera  
Litewskiego. Cena zw yczayna :
Półrocznie: z pocztą\ srebr. rub. y  kop. 5o , 

B ez poczty: —- — 4  — 5o.
Kwartałowie: z pocztą : srebr. rub. 4 —  —

B ez poczty- — — 2 kop. 5o.
Uprasza się o wczesne zapisyw anie , aże­

by Szanowni P renum eratorowie, dla spóźnio­
nego zaprenumerowania, nie doznali w ode­
braniu niezupełney liczby iVrow, ja k  się, w 
pierwszem półroczu, dla niektórych , z praw­
dziwą dla R edakcyi nieprzyjemnością, stać się 
musiało.

D ru ka rn ia  A . M arcinow skiego .
D o z w a łs  «ią n r t o w j s .  Wilno.  i8^3. d. 23 Czerwca.

C e k z o k  L e o x  B o r o w s k i .


